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					Ta strona została przepisana.
 81. Tęskni dusza moia po zbawieniu twoiém, oczekiwam na słowo twoie.

 82. Ustały oczy moie, czekaiąc wyroku twego, gdy mówię: Kiedyż mię pocieszysz?

 83. Chociam iest iako naczynie skórzane w dymie, wszakżem ustaw twoich nie zapomniał.

 84. Wieleż będzie dni sługi twego? kiedyż sąd wykonasz nad tymi, którzy mię prześladuią?

 85. Pyszni pokopali mi doły, co nie iest według zakonu twoiego.

 86. Wszystkie przykazania twoie są prawdą; bez przyczyny mię prześladuią; ratuyże mię.

 87. Bez mała mię iuż wniwecz nie obrócili na ziemi; a wszakżem ia nie opuścił przykazań twoich.

 88. Według miłosierdzia twego. obżyw mię, abym strzegł świadectwa ust twoich.

 89. O Panie! słowo[1] twoie trwa na wieki na niebie.

 90. Od narodu do narodu prawda twoia; ugruntowałeś ziemię, i stoi.

 91. Według rozrządzenia twego trwa to wszystko aż do dnia tego; wszystko to zaiste iest ku służbie twoiéy.

 92. By był zakon twóy nie był kochaniem moiém, dawnobym był zginął w utrapieniu moiém.

 93. Na wieki nie zapomnę na przykazania twoie, gdyżeś mię w nich obżywił.

 94. Twóycim ia, zachowayże mię; bo przykazań twoich szukam.

 95. Czekaią na mię niezbożnicy, aby mię zatracili; ale ia świadectwa twoie uważam.

 96. Wszelkiéy rzeczy koniec widzę; ale przykazanie twoie bardzo szerokie.

 97. O iakom się rozmiłował zakonu twego! tak iż każdego dnia iest rozmyślaniem[2] moiém.

 98. Nad nieprzyiacioły moie mędrszym mię czynisz przykazaniem twoiém; bo ie mam ustawicznie przed sobą.

 99. Nad wszystkie nauczyciele[3] moie stałem się rozumnieyszym; bo świadectwa twoie są rozmyślaniem moiém.

 100. Nad starce iestem roztropnieyszy; bo przykazań twoich przestrzegam.

 101. Od wszelkiéy złéy drogi zawściągam nóg swoich, abym strzegł słowa twego.

 102. Od sądów twoich nie odstępuię, przeto że ich ty mnie uczysz.

 103. O iak są słodkie słowa twoie podniebieniu memu! nad[4] miód są słodsze ustom moim.

 104. Z przykazań twoich nabyłem rozumu: przetoż mam w nienawiści wszelką ścieszkę obłędliwą.

 105. Słowo twe iest pochodnią nogom moim,[5] a światłością ścieszce moiéy.

 106. Przysiągłem i uczynię temu dosyć, że będę strzegł sądów sprawiedliwości twoiéy.

 107. Iestem bardzo utrapiony; o Panie! obżyw mię według słowa twego.

 108. Panie! dobrowolne śluby ust moich przyimyi[6] proszę za wdzięczne, a sądów twoich naucz mię.

 109. Dusza moia iest w ustawiczném niebespieczeństwie; wszakże na zakon twóy nie zapominam.

 110. Sidło na mię niezbożnicy zastawili; lecz ia się od przykazań twoich nie obłądzę.

 111. Za dziedzictwo wieczne wziąłem świadectwa twoie; bo są radością serca mego.

 112. Nakłoniłem serca mego ku wykonywaniu ustaw twoich ustawicznie, i aż do końca (żywota.)

 113. Wymysły mam w nienawiści, a zakon twóy miłuię.

 114. Tyś iest ucieczką moią i tarczą moią; na słowo twoie oczekiwam.

 115. Odstąpcież odemnie złośnicy, abym strzegł rozkazania Boga moiego.

 116. Utwierdźże mię według słowa twego, abym żył, a nie zawstydzay mię w oczekiwaniu moiém.

 117. Podpieray mię, abym był chowany, i rozmyślał w ustawach twoich ustawicznie.



 118. Podeptałeś wszystkie, którzy
	↑ Izai. 40, 8. Matt. 24, 35. 1 Piotr. 1, 25.

	↑ Ps. 1, 2.

	↑ 5 Moy. 4, 6.

	↑ Ps. 19, 11.

	↑ Ps. 19, 9. 2 Piotr. 1, 19.

	↑  Błąd w druku; powinno być – przyimiy.
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